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R z e c z  u r z ę d o w a .  „ o;, j

Dc. Ozyasz Oswald Hónigsmann , mianowany dekre tem c. k. 
mini s t cryum sprawiedl iwośc i  adwokatem  w okręgn lwowskiego  w y ż ­
szego sądu k ra jowego  z siedzibą w Stanisławowie, z łoży ł  dnia 
dzisiejszego przepisaną przysięgę.

Z c. k. wyższego  sądu k rajowego 
L w ó « ,  4gu  kwietnia  1859.

u m m a  Nzyhalm, w  obwodzie b rzezańsk im,  obowiąza ła  się dla 
za tozema  sz ko ły  t rywialnej  płacić kazdoczesnenm nauczycielowi r o ­
cznie Dwieście dwadzieścia i sześć  z łotych (22(1) 80  c. wal,  au-  
s t ryackiej  w mies ięcznych ratacli  z g ó r y ;  istniejący już  b u d y n e k ’ 
szkolny Stosownie p rzyrządz ić  i u t r zym ywa ć  w dobrym stanie,  s p r a - ! 
wić po trzebne porządki  szkolne,  p rzys tawiać  bezpłatnie z lasu i ł u ­
pać po t rzebne na opalanie szkoły  i pomieszkania  nauczyciela  d rzewo,  
k tó re  ma byc kupowane z dotacyi  nauczyciela,  i za jmować  się czy­
szczeniem szkoły.

P rócz  tego of iarował  g r .  kat .  pleban miejscowy ks. Jan  D em - 
kowicz dla p o le p sz e n ia  dotacyi  nauczycie la  dojną k r ow ę ,  k t ó r a  ma 
należyć do inwenta rza szkoły,  a nadto zobowiąza ł  się na czas 
swego u rzędowania  w tej wsi  dodawać rocznie nauczycie lowi  5 zł.  
wal.  aus t r ,  i dwa wiedeńskie mecy zboża.

Nakon iec of iarował  się t amte jszy  wikaryusz ks. Jan  lwas ieczko  
p rzez czas swego pobytu w  Szybal inie obdarzać  przy egzaminie 
pilną dz ia twę premiami w ogólnej  war tośc i  5 zł.  wal .  aus t r .

T ę  poży teczna  dla ogółu t roskl iwość o poparcie  oświa ty mię­
dzy ludem podaje się z uależytem uznaniem do wiadomości  po­
wszechnej . ....................................................... ........

W  gminie Iw onicz# , obwodzie sanockim,  za łożunu nową t r y w i ­
alną szkołę ,  a  na w y p o s a ż e n i e  nauczyciela  p rzy  niej p rzeznaczono na-  
8tępujące składki ,  mianowicie •
a )  Gmina Iwonicz  roczną  sk ładkę  189  zt.  w walucie aust ryackiej  

w go tów ce  po wieczno czasy.  ^
b)  T am te j szy  łac.  proboszcz •*, Karol  Poprowski pr ze z  czas swego 

urzędowania  w  I w o n i c z u  roczną  sk ład kę  5  zł .  2 5  c. w walucie 
aus tr .  w gotówce .

Oprócz tego zobowiązała^ s ię  r zeczo na  gmina p rzeznaczony  
przeż dominium i zna jdujący s , ę na ogrodowej  parcel i  pod top.  1. 
4 I 7 / 4 4 L  P°d  ru s tyka lną  liczbą 210 ,  budynek pod nr. 85,  za po­
mocą odstąpionego przez  dominiuin ma te rya łu  d rzewnego  p r z y r z ą ­
dzić na szko łę ,  u t r zymywać  j?  z a " s z e  łv dobrym stanie,  opłacać 
z własnych zas i łków przypadający na te  g r un to w ą  parcelę  podatek ,  
nas tępn ie  posprawiać  i dokupywać później  wszelkie  po t rzebne  po­
rząd k i  szko lne,  do czyszczenia i posługi  szkolnej  dodawać po kolei  
s t róża  z gminy,  a na opał  lokalu szko lnego zakup yw ać  corocznie 
c z t e ry  n iz szo -aus t rya rk ie  sągi drew i bezp ła tnie  dos tawiać nauczy­
cielowi.  Jeże l iby  j edn ak  to drzewo nie wys ta rcza ło  na opalanie izby 
szkolnej^ i pomieszkania nauczy cielą, ma się pos ta rać  nauczyciel  
o zakupienie zbywającego  drzewa z swojego uposażenia.

Okazaną temi  składkami poży teczną  usilność ku rozszerzen iu  
el ementarnej  nauki  ludu , podaje oiniejszcin c. k.  Namies tnictwo 
z zaełużonem uznaniem do wiadomości  powszechne j .

L w ó w ,  l g °  kwietn ia  1859.

S p r a w y  k r a j o w e .
(W y szczeg ó ln ien ia . — M ianowanie. _  jftara przy kolejach  żela zn y ch . — N ow a lin ie .)

Y V i e d e i l .  6. k w ietn ia .  Jego c. k. A post.  Mość nadał  naj ła-  
skaw iej nnjw. postanowieniem z 15.  marca r. b. p ie rwszemu p r ezy ­
dentow i najwyZBzego trybunału sądowego ,  dr .  Karo lowi  baronowi  
K-ruus w  uznaniu j e g o  pięcdżiesiątletn iej odznaczającej  się  i w ie r ­
nej  s łużby  —  wielki  k r zy ż  o r de r u  św.  Szczepana  z uwolnieniem

—  Jego c. k Apost .  Mość raczy ł  naj ł askawiej  mianować naj­
wyższą  uchwałą z dnia 2 3 . ’ marca b. r 1 gymnazya lnego nauczyciela 
p rzy  te rezyańsk ie j  akademii  w Wiedniu,  Szczepana  Wol fa dy r e k to ­
rem gymnazyaloym w Czerniowcach.

‘ —  Isitogr. koresp. austr. p isze:  Na zgromadzen iu  tygodnio-  
wem dnia 26,  marca  mówi ł  wed ług  doniesienia dziennika Austrya , 
p. Gustaw Schmidt ,  c. k. kunsz tmis t r z  o zaprowadzen iu  j ednakowej  
miary długości  u wszys tk ich niemieckich kolei żelaznych,  a co p o ­
piera ło najprzód,  j a k  wiadomo,  s towa rzyszen ie  niemieckich teclini-  
k ć w  przy kolei żelaznej ,  i w dalszym ciągu p rzeds tawia ł  wielorakie 
zale ty stopy mierniczej  na 30 cen tymet rów.  Stopę tę przyję to już  
w ;w. ksi ęs twie Badeuskiem i w Sz w ajca ry i ,  i małoco różni  się od 
s topy wiedeńskie j  lub nadreńskiej  (p ra w i e  - tylko 5%  mniejsza od 
p ie rw sz e j ) ;  zos taj e też  w ba rdzo pros tym s tosunku  do me tra.  P o ­
dział  jej dal szy j e s t  decymalny,  gdyż s topę podzielono na 10 cali 
(po 3 cen tymet rów) ,  na 100 linii (po 3 mi l ime trów) ,  a 10 s tóp  r ó ­
wna się 3 me t rom,  czyli j ednemu prętowi .

Dnia 23 marca r. b. oddano do uży tku  p rzes t r zeń  kolei żela­
znej  z W e r o n y  do Try den tu ,  i spodziewa ją  się, że ukończona bę ­
dzie jl lż wkró tce '  po łudn iowo- ty ro l ska  kolej  że lazna do Botzen.  
W - t e j  chwili  ukończono  t akże  i podbudowanie na linii z Magenta 
do Tycynu ,  i p rzystąpiono ju ż  do położenia 'szyn żelaznych,  a w ciągu 
p rzysz łego  miesiąca nastąpi  już zapewne  połączenie lombardzkiej  i 
sardyńskiej ,  kolei  żelaznej .  Również  pracują gor l iwie nad koleją me-  
dyolańską między P o r t a  nuova i P o r t a  tosa ,  j a k  niemniej i nad bu­
dową nowego gościńca.

Biii j Portugalk
‘I 1 {O d r o c z e n ie  K o r te c ó w .)

L i z b u u a .  J a k  donosi  depesza t elegraf iczna z Madry tu  z I g o  
kwietnia nas tąpi ło t egc dnia odroczen ie  Ko r t ez ów  por tuga l sk ich.

Hiszpania.
(W . k siążę Konstanty oczok iw any. — T raktat z  Marokiem )

M g d r y t ,  3.  kwietnia.  Wielki  książę Konstanty  ,na w t ym 
tygodn iu  zj echać do Madrytu,  i zamieszka w pałacu księcia Osuny. 
Mówią,  że dw ó r  W .  Księcia sk łada się z- 30 głów.

—  Maroko  musi  t e raz podług  nowego t r ak ta tu  z Hiszpanią 
urządzić nad wybrz eż em neut ra lny obóz pod dowództwem Baszy,  
by u t rzym ywa ć  na wodzy  k or sa r zy  ryfidskich.
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(Hrabia Cavour. — Posiedzen ie  z  1. kw ietn ia . — D o cN ^ y  państwa. — W yrok n*
Sullivana. — D oniesien ia  z  P rzy^ d k a .)

L o n d y n .  3.  kwietnia.  Korespondent  paryski  dziennika T i­
mes mówi ' o  nie bardzo pomyślnym ny p ad ku  podróży hrabi  Ca-
vour ’a do Paryża ,  i dodaje:

„ Z  wyjątkiem jednego lub dwóch z poufnych  przy jació ł  nie 
śmiał  h rabia Cavour  zwie rzyć się * właśc iwym zamiarem sw ym 
oderwania od Austryi  Lombardy! ,  by j ą  łącznie  z Modcńskiem po łą ­
czyć do k ró les twa sardyuskiego,  a wsp ie ra jące  j e  mocars two  wyna­
grodzić  może  Sabaudyą i N is są ;  s łusznej  j e dn ak  p rzyczyny  do t ego  
nie umie podać bynajmniej .  Na żądanie,  by wniós ł  ugrun towane  z a ­
żalenia p rzec iw Austryi ,  nie umie oic t ak iego  zarzucie,  coby mogło  
choćby  ty lko pozornie usprawiedl iwić  wojnę.  Na wspomnienie o naj -  
ulubieńszym jego przedmiocie rozmo wy ,  że oburzona  ludność 20mi -  
l ionową można tylko z największą t rudnością  p ow s t r zy m y w a ć  od 
powstan ia  przeciw swym ciemiężycielom,  wikła  się w swych  odpo­
wiedziach,  jeśli  mu przyjdz ie  wymienić miejsce,  gdzie  t e  r. os tatniemi 
czasy przysz ło  do zaburzenia.  Unosi  się też prawdę gniewem,  kiedy 
żąda się od niego, by się wykaza ł  upoważnieniem przemawian ia  
w imieniu innego pańs twa  włosk iego  p rócz  sa rdyńsk iego.  Hrabia 
Cavour  zasługuje tylko na naganę n a j w i ęk sz ą ;  nie chc ia ł  s łuchać 
rady  mądrej  i bezst ronnej ,  i t ylko z tymi się łączy,  k tó rzy  sam o­
lubnym zamiarom jego schlebiają.  Musi więc ponosić sku tk i  swego 
pos tępowania .“ J

— Na posiedzeniu izby w yższej z  dnia 1.  kwietnia  zapytuje * 
lord Stanley of  Alderley,  czy lord Elgin miał  zlecenie od rządu 
układać się z  Chinami wzg lędem pr zy w o zu  soli. L o rd  Malmesbury 
odpowiada,  że co do t ego  p rzedmiotu nie miał  lord Elgin żadnych
i n s t r u k c y i , gdyż  uważano  za s tosownie jsze pozos tawić  zawarc ie
chińskiego t r a k t a t u  jego własnej  woli, P rzeg lądnąwszy  rzeczony
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i i ak  at p o s u z e g i  óząd,_ *« _co do tegó_ a r tyku łu  ™oale uic nic u ł o ­
żono,  i że sól  w Chinach znwsze  j e sz c ze  j e s t  uważ aną  za to w a r  
przemyt r . i r zy .  W sku tek tego upoważniono p. Bruce ,  ażeby w y w ie ­
dzia ł  sie,  pod j ak iemi  warunkami  p rowadz ićby  można w Chinach 
hande l  sola.  Po tem powstaje lord Berby.  i mów i :  Mi lo rdowie ! p r o ­
ponując o d r o c z e n i e " aż do po i r^dz ia łku ,  spodz iewam się, że moje 
milczenie co do s tanu rządu nikt  me bedzie t łumaczyć w ten sp o­
sób, bym lekceważy ł ,  lub obojętnen.  był  na w c z o r ^ s z ą  uchwalę .  
P rzec iw nie  uchwałę uważałem za tak ważną,  iż wydało mi się po­
t r z e b  nem zapros ić  moich kolegów na dzisiai r ano,  a po radz ie  mi- 
nis t eryalnej  miałem zaszczy t  o t r zymać  audyencyę u Jej  Mości  K ró -  
lowy w pałacu Buckingham.  Nie mam jedn ak  upoważnienia od Jej 
Mości  Królowy oznajmić izbie,  j a k a  na audyencyi  zapadła decyzya,  
i sadzę,  stan r zecz y  j e s t  t ak kry tyczny,  ' że jak dla izby t ak dla 
publiczności  będzie najs tocowniej  i najlepiej,  tern b a r d z n j ,  że * izba 
nizeza nie ma dziś posiedzenia,  gdy moj? wyjaśniania odraczam do 
poniedzia łku Spodziewam się, że do tego czasu będę w stanie 
oznajmić dokładnie,  j a m ej  r ady  j a  i moi koledzy uo /i elil>śmy Jej  
Mości Krolowy,  i j ak  u to rem za sankcy ą  Jej  Mości Królowy za ­
myślamy puścić się d a le j .  ...............

S ł o w a :  „za  sankcyą  Je,, Mości  Królową*1 w y r z e k ł  lord Derby 
dobitnie,  z res z tą  całe to oświadczen ie  sp rawi ło  na galeryaoh nieja 
kie wrażen ie.  Posiedzeni  > 'zamknięto o gndziuie 5. minucie 25.

— Wedłu g  p rzed łożonego t e r a z  wykazu  u rzędowego  z k w a r ­
t ału zeszłego ( J o  Igo  kwie tn ia )  w y n o s i ’ smna ogólna p rzychodów 
pańs twa  15 .200 .607  L ~ Z  ceł  wp łynęło  5 .914 295  ’ L . ,  z akcyzy 
3 .187  000  L. ,  z nalezytości  s tęplowycł i  2 . 06 1 . 3 90  L . ,  z r o z m a t y c b  
podatków 31 2 .000  L. . z poda tków od p rzychodu 2 ,483 .000  L  , 
z urzędu pocz towego 830  00 0  L  , z Jó br  koronnych  72 600  L.  Z e ­
sz łego  kwar ta łu  było p r zyr hod u  17 032 .6 58  L.,  a w kwar ta l e  ub ie ­
głym z 31.  m w c a  1858  16 .010 .319  L.

Z D u b lin a  d onoszą,  że Daniela Snil i^frlą.  p iKwszbg , ,  z.e 
opiskii „ F en .x a“ , uzna ł  winnym sąd p rzys ięg łych  i sk az a ł  na lOcio- 
letnia wiezienie w domu poprawy.

—  Z P rz y lą d k a  o t rzymano pocz tę  ż  dnia 21.  lutego.  Właśn ie  
wytyka ją  t e raz kolej z Wel iog tonn  do Kapsz tadu.  Pa r l am ent  z w o ­
łano na dzień l t igo marca.  V tadomości z Nata łu i pogran icznych 
d y s t r y k tó w  są pomyślne.  ^

ff>uwi i. — P . M ussurus. - j  Oboz na granicy sard jitsk lej. — Sta.. p a lk ów . — W iado­
m ości b ieżą ce .)

3. kwietnia .  Dzi ś  po pcłnóniu była na polu marso-  
wem rewia  p ie rwsze j  dywizyi  wojukowej.  Ludn ość  pa ryska  zebr a ła  
się równie j a k  na r e w y ?  g w a id y i  Cesarskiej  w  znacznej  liczbie.  
W.ojsko zebrane  na polu marsów em l iczyło 35  do 36 .00 0  ludzi pod 
nurze lnem dow ódz twem marsz a łk a  Magnan.  Cz te rma  dywizyami  
p i e c h o t y  dowodzil i  j ene ra łowie  Forey ,  de Ladmiraul t ,  IJhrig i Yinoy.  
Konn ica  była pod komendą j enerała  d ’Allonville,  a a r ty łerya pod 
ro z k a z a m i  jene ra ła  Auger.  Pumiędzy  tern wojskiem było wielu żoł -  
ni».«y k tó rzy  pizebyl i  kampanię k rymską .  Każdy  pułk piechoty 
sk ł ad a ł  s‘.o a 3  batal ionów,  nic ak p rzedtem z, dwóch ,  gdyż  ścią-  
g,Lięt na r e Wyę wszys tkie  wojska  ze s tacyi .  C z w a r ty  batal ion bę­
dzie się formować po s tacyncb,  dokąd  udają się jutro oddziały 
p rzi  znaczone  do nowych batal ionów.  Ale każdy  pułk armii  p a r y ­
skiej  będzie juz t e raz sk ła da ł  sie a  3  batal ionów,  k tó r e  zwolna 
b ęd ą  powiększane.  Od godz iny  1 2 1/* stały już  ws zys tk i e  wojska 
w  s z y l u  bojowyn ua polu marsowem.  Marszałek Magnan nadje­
cha ł  o lwbze j .  Cesarz w to w ar z ys tw ie  księcia Hieronima i N a p o ­
leona i z świetnym sztabem w y ru s z y ł  z Tn i l e ryów  o pół  do 2 giej.  
Nr  polu marsowetn  p rzyjmował  go marszałek  Magnan.  Po p rze jeź ­
dzić. pi-zed intern rozdawał  C e sa r z  ki lka k r z y ż ó w ,  poczem nas tą­
pi ła  dofilada i  t r w a ła  do godziny 4te j .  Cesa rzowa  z nas tępcą t ronu,  
p r zy nr an y m  znow u w uniform kapra la  1 . pułku g ren ad yer ów  g w a r -  
d j  1 j a k o  t ez  ks iężny Klotyl śa  i Matylda p rzyp a t ryw ał y  sie r ewyi 
z d u ż j g o  baikonu sz ko ły  wojid.owej.  . W  ciągu całej rbwyi  n iewy-  
darzy łu  sio nic szczególnego .

—  ł a i Mm irus,  t ureck i  ambasador  p rzy  dworze  angielskim,  
miał z  h rabią  Wal ew sk im  ki lka długich konierencyi  i p r zes ła ł  o 
uich r a p o r t  du Konstantynopola .  Dopiero po nadejściu odpowie ­
dzi  P o r ty  zb ie r ze  się ko n f e r e n c ja .  J a k  wiadomo wzbrania się Por t a  
s t a no wcz o  uznać  Dodwójny w y b ó r  Kuzy ,  a Erancya at ara się t e ­
r a s  nuKłonić T u r c y e  do uległości .

—  Ma rsza łek  Boscjuot wyzdron.Ei ł  j uż ,  i j a k  donosi  Patrie  
spodz iewany  j e s t  w Pa ry żu .

- -  Dzi ntuk Gazette de l,yon  pisze,  że  obóz nad sa rdyńską  
g r an ic ą  r zeczywiśc ie  zos tanie  za łożony ,  i że sk ładać się będzie 
n części  wojsk obozujących  t e ra z  w Lugdun ie  i w okolicach,  o raz  
z  nowej  algierskiej  d y w :ż y i ,  dwóch  l iniowych pułków,  dwóch  
jj i łkow legii cudzoziemskiej  • dwóch  pu łków  algierskich s t r ze lców.  
R o - ło ż o n y  zos tau i )  w odległości  ośmiu k i lomet rów od Culoz,  o , t a -  
tuiego f rancuskiego mias ta  od g r an icy  Sa rdyn i i ,  pod Belley i w e ­
d ług  innych wiadomości  sk ład ać  się ma nie tylko z dywizyi  lazdy 
z ol i zr  S a th un ay  pod Lugdunem ale o r az  z  15 .000  ludzi z dy wi ­
zyi  Bourbak i ,  k tó ra  spndz> jwana j e s t  z  Algieru i k tó ra tw o r z y ć  bę­
dzie t r aż  p-zęduia Algierscy s t r ze lcy ,  tak zwani  „ T u r k o w i c "  na-  
Ie*ą do uajdzikszej  i u aj waleczniejsze!  algi irskiej  piechoty u t w o r z o ­
nej z k ra j ow có w.  Co zajś do ś r o a k ó w  zapowiedz ianych przed ki lką 
dniami w dzienn iku  P atrie  j e s t to  w  samej r zeczy  uie tylko p r ze i -

ale omo [mmgąb rui tui  KJ wis tego stanu,  cl ,ot . ,  
pomnożeniem s topniowem.  Rzec zyw is ty  stan pu łkó w  pieszy 
czył  dotąd 1800 ludz i;  tem zaś,  że te pułki  p r ze i s toczone  z «steru a 
na cz te ry  batal iony po 800  ludzi ,  o t r zyma  rzeczywis ty,  stan pułków 
32 00  ludzi.  Żo łnie rze lo czynnych  batal ionów wz., ci costaną z b a ­
ta l ionów zbio rowych ,  a i ih  miejsce z a s f ą | ’ą r e k r u c i ' a  wed log  p o ­
t r zeby t akże  i ur lopnicy.  Oraz  15,  a włącznie z g n a r d y ą  17 .s tnie-  
jąeycb pułków a i ty le ry l ,  pomnożyć  mają ak s łychać o l o  nt iuyt l i ,  
tak ,  że F r a n c j ą  po p rzewodzen iu  tego planu l iczyć będzie 32 pułki  
ar tyleryi  z gwintów anemi działami.  Gwin tow ane  działa według  sy ­
s t emu Tre u i l l e ’g'0 , jakie widziano w gwardy i  prz.y ostatniej  rewyi ,  
mają cz te rokonne  zaprzęgi ,  t e raz  zaś za pr ow ad zać  będą gwin towane  
działa w pociągu parokonnymi

... — p a r o w a  fregata j „ Du eh ay ła “ , która z Suezn  zawieźć ma 
posiłki do zatoki  T u ro ,  zawinęła dnia 11.  marca  w Adenie.  T r a n ­
spo r tow y ok rę t  „ L a  Sevre" .  odolyuą ł  dnia 29.  marca z ulouu do 
Algieru.  Pog łoski ,  ze d r og a '  dy w iz ja  p rzybyć  ma “ z Algieryi  do 
Francyi ,  okaza ły  się zatem nie zupełnin bezzasadne.

iSzwajcarya.
( N e u t r & l n o d e  S z w a j c a r y i . )

Zwołana  przez r adę  związkową  nat .zwyczajna koni ' sya w o j ­
skowa  ukończyła już swe obrady i rozeszła się do domu.  Gdyby 
te raźnie jsze nadzieje pokoju nie miały się ziścić,  natenczas — pi*ze 
koresponden t  —  przy jdą d o ' w y k o n a n i a  plany ułożone w naszym 
sztabie jeuerałnym.  Bada związkowa  nil zapomina jednak i o tem,  
że w najgorszym 1 azie mogłoby jwzyjś : do wojny,  i dlatego posta­
nowiła w s t r zym ać  nakazaną prze* zgromadzenie związk ow e  spłatę 
pożyczki  wojennej  z roku 1856 {z powoda  zajść w Neuenburgu) .  
Oświadczenie neut ra lności  r ady  związkowej  p r / e s l a n e  wielkim mo­
ca r s twom podano równocześnie  do w iadomości rządów kantnnalny cli, 
k tóre  zawiadomieu .e  to przyję ły bez żadnych uwag lub p rzedstawień  
spo rn yc h ,  składając  ’ tynn zasowo w jze lką  odpov l e dz i a l no ść -za  to 
oświadczen ie  na r adę związkową  Jeden tylko rząd kantonu wat -  
landzkiego nadmieni ł ,  że man i fes t acja  ta podonno leszcze nic była 
na czasie.  N iek tó re  dzienniki  zachow awc ze  odmawia jat radzie zwią -  
zKcwej kompetencyi  do wydawania  dccyzy t tak Ważnych  pod wzglę­
dem iii ternacyoiialnym zw łaszcza że nie są po temu i siły niater;  • 
alne zapowiedz iano neut ra lności  p rzez  r ade  zwią zkow ą .  Wyra źne j  
opozycyi  w tej mie rze  ie szcze  n ie ma ,  gdyż spodz iewa ją  sią p ow sz e­
chnie,  że  w raz ie  wojny europ„ 'skie j wy toczy  sie cała ta  kwes tya  
o neut ra lności  p rzed zgromadzer  io Związkowe,  r pójd:;ie pod ś c ’‘ fe 
rozpoznan ie ,  gdyby do tego dały ważniejszy j aki  powód późniejsze 
oświadczenia wielkich mn ca i s tw .  ~

••• -  > - s r t  .xc.6V4

,V/!ochy. h f i  o Sr,
(O kó lna  n o ta  h r .  C a v o u r ła .  — Z a m a c h  s k ry tobń jczy .  — S tan  r z e c z y  w  Modenie .  — 

Konaystoryum p a p ie sk ie .  — D alsze  w yda len ie  w ię źn ió w  p o l i ty c z n y ch . ’

Z T urynu piszą gazec ie  koloóskie.i z 30.  m a rc a :
„W ed łu g  doniesienia te legraf icznego odrzucał  hrabia Cawour 

w r a r y ż u  n a g l e  t '  warunki ,  pod j a k i e m i c h c i a n o  mu dozwolić 
udziału w kongres ie .  W  ogóle j ednak nie ucliylał s i j  . rd  p r z y s t ą ­
pienia do kongresu,  choc iaż był  z pocz ą tku  p rzeciwny  t e m u , - ż c  
F rancya  zgodzi ła  się na p ropozycyę  Rosyi  bez umówienia sie wprzód  
wzg lędem przypuszczenia  Sardyni i .  Oświadczy ł  się t eż  w tej mie­
rze  w nocie okólnikowej  z 22.  marca.  Mubimy o tem wspo mni i e  
powtórnie,  że hr .  Cavour  o t r zym ał  Jawnie '  p rzy rze cze n ie  od Ce­
sa rza ,  że p rzyjęcie  Sardyn i  w kongres ie  ma być w ar un s ie m,  pod 
k tó rym Francya  p ropozycyę  rzeczoną przy jmuje.  Hrabia Cavour  
s tw ie rdza  w tym dokumencie ,  żo wed łu g  o t rzymanej  w d rodze  t e ­
legraficznej  w hd o m o śc i ,  zgodz i ł a  się F ran cya  bez po t rzebne j  w tej 
mierze  oględności  na p ropozycyę  Rosyi ,  by  oprawę wioską  u p o r z ą d ­
kow ać  na kongres ie .  Ubolewa i p ro tes tu je  p zeciv. teino,  że S a r ­
dynię wyłączono .  'P r z y w o d z i  te* .v pamięć,  że nie mając właśc i ­
wie żadnych  widoków w prowadzen iu  wojny  w Krymie,  brała  p r z e ­
cież udział  w działaniach wojskowych  m o c ar s t w  sprzymie rzonych  
Kra j  poniósł  of iaro w ludziach i pi niędzacb,  gdyż  w y p ra w a  t a  z a ­
b ra ła  ojczyźnie jego 3 — 4 0 0 0  żo łnierza  i 5C • mi l ionów f ranków.  
Wspomina  1 o ti m, zo Sardynia zasiadała na kongres ie  w P a r y t u ,  
i mia ła  adzlał  w Konferencyach w sp raw ie  kbiestw Nafldunjt jsWlh.  
W ó w c z a s  nie miała Sa rdyn ia  własnego w tem wszys tk iem interesu,  
1 może fe rm  tem b ar dz i i j  Jomagac się tego,  by  ją wysłuchano ,  
zw ła sz cz a  że idzie tu  o jej  by t  własny.  Hrabia CbYour nie uznają 
w  tei  nocie p ropozycy i  p rzypuszczenia  Sardyni i  za ró w n o  i z in-  
nei., pańs twami wło sk i em i ;  oprócz bowiem przy t oc zon yc h  tu sz cz e ­
gó łów,  z k t ó r y c h  w y p r o w a d z a  osobne p raw o  dla S a r d y n 1, mowi 
sa rdyńsk i  p r ez yd en t  mi n i s t rów  o właściwem także  położeniu swój 
ojczyzny ,  w j akiem ją  wypadki  pi j t awi ły .  R o o y a - n i e  k o n ie e z n n  
dobrowolnie za proponowała  pięciu mocars twom,  by się zajo*y s to ­
sunkami we Wł o sz e ch  i w Sardyni i .  Powodem tego byio użalenie 
się Sardyni i  na pol i tykę Austryi  i za rzu ty  uczyn ione p rze z  Aus tryę  
Sardyni i .  Kon gres  więc ma g łównie  ro zs t r z y ga ć  miedzy Sardyn ia  
i Aust ryą.  Mianożby Austryi  tylko p rzy z n aw ać  s łuszność  i poda­
wać wsze lką  do jej  zamiarów sposobność ,  gdy tymczasem u luwają 
od wszys tk iego  Sardynię ,  która przecież wys tępuję  p rzed Europ ą  
z z a sk a rż en ie m ?  Hrabia  Cavour  usiłoj» wykaz ać  co do p r z y p u ­
szczenia innych pańs tw włosk ich  na kongres ,  j aka t eż  zachodz i ł aby 
różo ica  między pos tępowaniem Sardyn ii  i pańs tw rzeczonych .  I tząd 
W i k t o r a  Emanuela o k a z y w a ł  z a w sz e  wielki  udział  i ubolewanie ser-
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d eczn e  nad c ierpieniem  lu d „ 0ś ci w j 09kiej do Sardynii nie na leżącej,  
nne rzn y zw iąza n e  traktatami z A ustrya za p rz ecz a ły  z a w s z e  te 

m Z r c y y i b T d L ^ A u a L ^ f  l'[8Zelkim ref'orm om ’ | ch « i e c  p e ł« o : 
szk ad za l ib y  usiłow aniom  {  J k °  "• koDę rB,l.e
dności zostającej p , d *  ° P y- W c a ‘e * 'naCZeJ’ 6 * *
nia deputowanych „a |£ U° Wanieił' A us , r^ .  P ^ ^ a n o ,  p ^ r a w o w y s ła -
p rzeds tawia  pf Cavo 11 ^  '  P ^ e d ł o Z e n . a  swych  zażaleń.  W  końcu
z u t r z y m a n i a statu? «>i«b" P iec*e '*s twa m0^ CC , 7 “ , k ? ł c
kie moc ars twa  „iek ^ °  We ■" i0” *?1*! ! ° svv,adcza’ ^  Kdyby w.el-  
nia losu włoskich Z t e r . z u . e j . M j  sposobnosc ,  po praw .e -
dalsze wypadk rald w i natenczas spadłaby odpowiedzialność za 
na Sardyn ie  * " J ’, ?CZn‘e tylko na te mo ca i s twa ,  ,a bynajmniej  nie

mentem sa l 0 ^'  l akie spostrzeżenie- nad tym nowym tioku-
z nota M r  >nskiego p rezyden ta  mini st rów,  Z e - j e s t  ró wnoczesny  
p rzys ta ł a  k tó ry donosi  pod dniem 22. z.  m.,  że F r a n c j a
Dodróz 1 "i?- ProP°"ycye  Rosyi  względem zwołania kongresu.  A Ze
wrz e  * ' Cavoura do P a ryża  —  mówi dalej la Patrie  — wy ­
cie w i , r ,,eWne ,,,e.i;' ki  ' wp ływ na najbl iższe postanowienia,  p rze to  

' PotrKel)y 'wchodzić tu w bl iższy r o zb ió r  dokumentu.
°wiadnjemy się z resz tą ,  dodaje Gaz. w ied .,'z  ko respnnden-  

P8ryskiej w j ednym z dzienników belgi jskich,  że hrabia Cavour  
1'NUje się |la wniosek Anglii oprócż  tego t a kż e  i ułożeniem wiel-

le8 <) niemoryału o „k w e s ty i  włoskiej®, k tó ry  p rzes iany  być ma 
zas lćPcom snrdyusk im za granicą,  r ’

- -  Na a d w o k a ta  Maccia,  a r edak to ra  dziennika wychodzącego  
V'  u rynie Piemoidc wykonano zamach skry tobó jczy ,  k tó rego  p r z y ­
czyną nie był  powód poli tyczny,-  lecz zemsta  p rywatna .  W y m ie ­
rzony p rzez  sk rytobójco sz tyle t  chybi ł  j edn ak  swego  celu,  a a d w e ­

nt wyszedł  n ieuszkodzony.
Z i ł l o d e n y .  Gazeta wiedeńska  p i s z e :  Niemiecki*,  a później  

’ f 'oucuskie  dzienniki  ogłasza ły w swych  korespondencyacl) ,  że czę-  
ft t  mi a znacznemi dezereyami  zmniej szył  się s tan moóeósk ich wojsk 
lak bardzo,  że nie yvystarcza ju ż  do s łużby  w ew ną t rz  księstwa.  
Modeński r ząd był  za tem spowodowanym zażądać in terwency i  wojsk 
aus t ryack ich ,  na co zezwol i ły  cesa rsko  k ró lewskie  rządy.  ; W obec 
tak bezzasadny ch i f a ł szywych pog łosek  dosyć podać rzeczywis ty  
stan r z e c z y .  . .. . . . .

\ \ o j ek„ ,u ks ię stwa Modeny p rzyna leży się t a k ż e  i w onec te-  
r a in i c j s zy ch  s t o s „ „ , riw_ , Bława ’odznaCK8jacej się karności  i w ie rno ­
śc i ;  ale właśnie dla t,.g<) narajrj0Iie Są bezustannie na buntowniczą  
p ropagandę  z s t ro ny  gVahiczącego Piemontu,  t embardzie j ,  że w s z y ­
stkie ma ch i na c j e  tego pańs twa  są bezsku teczne p rzy  niezachwianej  
' ' l e rnośc i  modcńsk ich wojsk do swego dostojnego Monarchy.  Nie 

z-iw więc,  j eżel i  w oddziałach wojska  s to jącego  na g ran icy  wydarzy 
S1ę czasem wypadek  dere rcy i .  W  ogóle jednak zbiegło dotąd nic 
Więcej j ak 20 Żołnierzy,  k tó r y ch  deze reya  ze względu  na i cli p r ze ­
szłe zachowanie  się. nic może być uważana za s t r a t ę  dla książęcej  
armii .  W tej mie rze  z r es z tą  to  ty lko  zasługu je  na uwagę,  że pie- 
uioncki r zad oświadczy ł  wyraźnie ,  nie zważa ć  na r ek lamacyę  ino* 
deóskiego rzą du  ani na konwencyę  istniejącą między temi r ządami  
względem wydawania  d e z e r t e r ó w ;  tem samem staje się sz cze ro ść  
gabinetu Cavoura  co raz  wątpl iws/ .ą,  a popierając dezereye z innych 
włosk ich  pańs tw wys tawia  się gabinet  z własnej  woli w j a k  naj-  
go r szem świet lo.  Z re sz tą  wys ta rcza  zup,  Jnje gj aB modeusk ich w ojsk 
na po t rzeby s łużby w granicach pańs twa  ; a nawet  pragnie wojsko 
ażeby nadarzy ła  się sposobność,  w tó rej  inogłohy dać dowody swego 
sposobu  myślenia,  i p rzyt łumić  w raju wsze lkie pows tanie nic zna j ­
dujące wsparc ia  obcej  armii.  Nie ma zatem żadnego powodu ,  ażeby 
ściągnięciem a u s t r y n c k n h  wojsk  dp k 6>e(,fvva „  ko_
nonie postanowienia p rawomocnego t r ak t a tu  z 24 g rudnia  1847 r.

I t z y  i i i  ,  26.  marca.  Zapowiedzi- .no 71 ■ • . -
konsys to ry um je s t  na t e ra z  ‘odroczone | " a kwietnia  tajne
czas wyi .Hac.ony po t rae bn e  do po tw ie rdz a ,1; "!.* " ^ I 3
p r 4 i « l . > o j c l ,  mona rchów ,  w \  ' f- I
r-aonio ' r . „  • . ■ • • ... K‘ ajach panuie t e ra z  wzbu ­rzenie.  l y c z y  się to mianowicie Pienieni , ,  tu i i u i • • p . . . . , ;  v  . ■ .z . “ tu,  Neapolu,  Lomba rdy ,  i
r r a n c j i .  Ko nsys to ryum ma się odbyd ^  świętach W ie lk a -  
nocnych.  r

N e a p o l ,  27.  marca.  R ^ d  chce Bnown w j d a lić z k r a ju  54 
więźniów pol i tycznych,  ale pos tanowił  „ i ewywoz ić  ich do Kadysu ,  
lecz wydać im paszpor ty  do Nowego J 0,.ku j ŁOgtftWić do woli ,
c *y zechcą  odpłynąć do A m e ry k i  z Genuy ,  czy z Marsyl i i  czy też  
Skądinąd,

Niemce.
(M ilicya k rajow a. — 1’o se l angielsk i z  Franl<furtu ,t[) j ,ond jnu  w yjech a ł. -  Czwarty  

pułk artjJ®";1 "'RrsUiej.j

B e i * l l n ,  2.  kwietnia .  Gdy na dzi8;ej sze,n posiedzeniu izby 
epntowanych,  p rzy  sposobności  obrad n ;i(j ej a tem wojskowej  admi-  

bis t racyi  deputowany Yincke zwr óc i ł  uwagę na obawy ob jawiające 
8I? w k ra ju  z powodu  zamie rzonego  p r zek sz ta ł cen ia  milicyi k ra j o -  
u e it oświadczył  mini ster  wojny,  że r egu|aniin k r a j ow e j  s t r aż y  z dnia 
24.  l i s topada 1815 ro k u  uważa rząd j ako  ustawę,  k tó ra może być 
zmienioną ty lko  za p rzyzwolen iem sejmu.  Pog łosk i  o zamie rzonem 
przeksz ta ł cen iu  k r a jowej  milicyi na r ez e r wę ,  uzna ł  minis ter  za bez­
zasadne ; zmiany w formowaniu i uzbrojeniu mogłyby n a s t ą p i ć , 
g łówna jednak zasada,  podstawa kra jowej  mi l icj i ,  nie może  być 
zmienioną.  Oświadczenie mini st ra  chwali l i  bardzo .

—  Nadzwycza jny  poseł  i pełnomocny  mini ste r  Anglii p rzy  
zwią zku  niemieckim w Frankfurc ie ,  sir  A. Malet t ,  odjechał  z k o ń ­
cem marca  do Londynu ,  gdzie ki lka niedziel  zabawi .

Z  M n i c l i o w a  donoszą  z 1. k w ie t n ia :  Na m o . y  r o zp o r zą ­
dzenia k rólewsk iego i na wezwanie  związku u fo rmowano c z w a r t y  
pułk ar tyleryi ,  by s tosownie  do postanowień wojskowej  konsty tucy i  
związku dopełnić pot rzebne j  ; liczby bat r ry i  dla ko n t j n g e n su  zwią ­
zkowego .  Nowy ten pułk p r zeznaczony  jes t  tymczasowo do Augsburga.

Rosya i Królestwo Polskie.
(W iad o m o śc i  z  A bcha/.yi, z  raportów  u rz ę d o w y c h . )

Gmina Pscliu,  z plemienia Abchazyjskiego,  zamieszkująca w y ­
soką  dolinę górską*  przjf źród łach r. Bzyb,  wpadającej  do mo rz a  
Czarnego w pobliżu P icundy,  ukorzona była około  1840 1\ ,  ale ufając 
w niedostępność swej  miejscowości ,  o toczone j  z,e wszech s t ron pa ­
smami gór ,  i w p rzymie rze  l ibychów,  t ak mało zmieni ła swe s to ­
sunki  względem oas,  żeśmy nawet  nie zal iczal i  P s c h u u c ó w  do ple­
mion ukorzonych.  O d  owej  pory zmuszal i  oni n ie raz władze r o ­
syjskie  do g rożenia  im siłą oręża,  aby sk łonić  ich do spełnienia na­
szych żądań co do zadość uczynienia mieszkańcom wl .nlztw Abcha­
zyj skiego za rozbójnicze  ich napady na Abchazyą,  zabieranie w nie­
wolę mieszkańców i r ab unek  bydła.  W os ta tnich czasach podobne  
pos tępowanie  P sch uw caw  znow u znagl i ło nas do p rzeds ięwz ięc ia  
przeciw* nim ś r odków s tanowczych .  Zażądawszy od nich ukorzen ia  
się i zakładn ików,  naczelnik wojsk  w Abehazyi,  j e n e r a ł - m a jo r  L o -  
r is -Mel ikow,  dla poparcia  swych  żądań g rozą  oręża,  zebra ł  w po­
czątku s tycznia w Suchum oddział ,  o raz  dwa osobne oddziały mi ­
l icyi :  Abchazyjskiej ,  p rzy  wsi Aey,  i Cebeldyńskiej ,  p rzy  wsi Gumy.  
P rz es t r a szen i  temi p rzygo towaniami ,  Pschuwcy  zaczęl i  czynić,  na 
wypadek  wtargn ięcia  naszego do ich kra ju,  p rzygo towania ,  celem 
schronienia swych rodzin na północny spadek gó r  Kaukazkicb,  ku  
źród łom Ł aby .  Dla tego to torowal i  d rogę  po śniegu i wznosi l i  na 
niej w różnych  miejscach sa łaszy,  aby p rzy  cofaniu można się tam 
było uk r y ć  przed niepogodą.  Dla znaglenia góral i  do ukorzenia się, 
j e ne r a ł - ma jo r  Lor i s -Mel ikow wysunął  naprzód  oddział  z Suchum do 
r. P sy r t ,  a milieye Abcl iazyjską z Acy do wąwozu  r. Apsty,  w k t ó ­
rym zaczyna się 'ws tęp  na górę,  oddzielającą Pschę od Abch az j i .  
Poruszen ie  to sprawiło oczek iwany sk u te k :  28go stycznia deputacya 
P s c h u u c ó w  przyby ła  do wsi Acy i nazaju trz  zaprzysięgła  poddań­
s two R o s y i ,  o raz  wydała zak ładn ików z tych . rodzin,  od k t ó r ych  
ich zażądal iśmy.  *Do  pomyślnego zakończenia  sp raw y  bez ro z le w u  
k rwi ,  p rzyczyni ł  się znaczn ie  władzca Ab eha zy i ,  j e ne ra ł - a d ju tan t  
książę S z e r u a s z i d z e ,  k tó ry  dołożył  wsze lkiego starania ,  aby skłonić 
Ps ch uw có w  do uko rze n ia  sie dobrowolnego.  Dla zapobieżenia na 
p rzysz łość  wszelkim powodom do n ieporozumień za p rzesz łe  sp r aw y  
miedzy Abchazami i Pschuwcami ,  u tw or zo n y  zos ta ł  w m. Acy sąd 
tymczasowy z osób wybranych  od s t ron  obu,  k tó ry będzie ro z t r z ą sa ł  
icli sprawy  podług obyczaju narodowego .  29go s tycznia,  wojenny 
inżynier ,  s z tabs -knp it an S z a w r ó w ,  odkomenderowany  przez  j e ne ra ł -  
inajora Lori s-Mel ikow a dla z re kognoskowania  drogi  p rowadzące j  do 
Pschu ,  szczegó łowo iobejrzał  t ako wą  aż do samego zejścia ku r. 
Bzyb,  i powróc i ł  w tow arzy s twie  Cebu ldyńców i Ps chu wcó w.  ; Nie 
dos t rzegł  on ze s t rony  mieszkańców nie ty lke  żadnych n ie p r z y j a ­
znych nam uczuć ,  ale p rzeciwnie  okazywal i  oni względem niego 
uprze jmość  i życzl iwość.

Doniesienia z ostatniej poczty.
L o n d y n ,  4. kwietnia.  P a r o p ł y w  „Arabia® p r zy w ió z ł  wia­

domości  z Nowego  Yorku  z 24.  marca.  W tym ro k u  nie będzio 
nadzwycza jne j  sesyi  w VV nshingtonie.

T u r y n ,  5 k u  ietnin. Sardyńsk iego  posła. Yil lamarinę,  od ­
wołano z Pa ry ża ,  a miejsce j ego  ma za jąć Massimo d ’Azeglio,  k tó ry  
w kró tc e  powróc i  z Rzymu.  —  Garibaldi  był  niedawno na audyencyi  
u Króla i miał  potem długą naradę z pu łkownikami  ochotników,  
Cosenzą i Me di ci . W  Fossano ma być t akże  s t a c j a  ochotników.  
Je ue r a ł  Giust iacani  umar ł  wczora j ,  a j enera ł  Daniiani umiera w Asti  
t knię ty apoplexyą.

R z y m ,  29.  marca.  U V\ iełkiej księżny było zesz łego p ią tku  
soireć,  na k tórem zna jdował  się margrabia d ’Azeglio i ki lku innych  
Piemontai iów.

K o p e n h a g a , 6.  kwie tnia .  Faedrelandet donosi ,  że  p r z y ­
należne władze  ot rzymały ro zka z ,  ukończyć  przed 1. maja p r z y g o ­
to w aw cz e  prace  dla przedłożenia  budże tu radzie pańs twa .  W n o s z ą  
z t ąd,  że sejm pańs twa  zwołauy  będzie ł  początkiem lipca.

P e te r sb u r g ’I 6* kwietnia.  Gazeta senatu og ła sz a  dekret 
ce sarski  względem emisy i  obligacyi rent po 4 / e . Bosyan ie  i pod­
dani obcych pańs tw mogą za równo  subsk ry bo wać .  .Ceny wynoszą  
podług swej  nominalnej  w a r t o ś c i  250,  500,  1000,  5 0 0 0 ,  10 .000 i 
100.000  rubl i .  —  Jego Mość Cesa iz  p rzy jm owa ł  iiow omianowaneg# 
ambasadora pruskiego.  —  Podług  donies ienia z Kiach ty  panuje *tra-  
bzny g łód w północnej  części Chin.

Przyjechali ' do  Lwowa.
Dnia 8. kwietnia.

Hotel rosy jsk i: PP. Rupprecht P ., c . k . pułk., i Tliipne F., c. k. porucz., 
z W iednia. Głogowski A., z B ojancą. _  Borkow ski-tlunin S.. z Polski, 
z Skw “ y;"™r J  ^ o w . k i  S ., z Medwedowiec. -  Malczewski J „

Hotel Kukną : Kniszewski H ,  ri,™ u
H otel,,r 170% : Przygodzki P *  z Sokak
Do do domu prywatnego: Hr. D z i e d u s z y c k i  W., z Wiednia.



Wyjechali  ̂ i Lwowa.
Dnia 8 kwietnia.

PP. Iłorodyski Oskjii, do Kociubiniec. — III. K łd ło\. aki A do Hor- 
bacza. — Lencewicz E., do Zartwórza. — Zawadzki J  , do Firlejówki.

Spostrzcieaia tueteoioloeiciLe w t Lwowie. 
D wa 7. kwietnia

Rora

barom etr 
w mierze

parys. spro­
wadzony do 
o1' Ui-aum

Stopień
ciepła

według
Reaum.

Stan po­
w ietrza 
w ilgo­
tnego

K iernreń i siła 

w iatru
Stan

atmosfery

7. god. zrana j29.9b — U2» 88.3 półn.-zuch. sł. ingła
2. god. po p"ł. 328 87 -4- 6 .4 “ 61.3 V V pochmurno
lO.god.wiecz. 326 92 +  4 4 l 64.5 zachodni „ »

' T  Jfi A  T  IL*.
D ziś  o p . i a  n iemiecka :  „ T r o u b a d o h r . "

K u r s  w o T g ]  i.

i 'nia 8  Kwietn ia .

u u K a t  n o ien d ersw  wal. austr.
Dukat e e e a rs K i...............................  „ „
Półim peryał zł. r o s y js k i ............................. ' „ „
Rubel 8,-ebrny ro s y js k i ........................... „ „
T a la r p ruski ................................ „ „ ,
Polski kurant i pięciozłotówka . . .  „ „
Galicyj. listy zastawne za 10(1 złr. j ^ 
Galicyjskie obligaeye indemnizacyjne > , ,
Pożyczka 5% n a r o d o w a .................... ) KuP jn jw

gotówką | towarem
zł. c. | zł. 1 c-
6 8 5 15
5 i4 6 18
8 74 S 92 *
1 65 1 66

• 1 62 1 66

. 70 60 80 30
71 45 72 6u
75 10 76 10

Telcfcrafowaij wieiieńńki kont papierów i weksli.
Dnia 8 kwietnia-

1. D łu g  pc liliczny . A . P aństw a . W  walucie austryackiej po 5% 
za 100 zł. — .— i' lZ pożyczki narodo. po 5% za 100 z łr . 75 80. Z roku 1851

seryi B. po 5% za 100 zł. . Z k jn w t.sy i k lo n ó w  r j  5% za! 100 zł. —’ 
Metaliki po 5% za 100 zł. 71.50; po 4*/,% za. 10C zł. - . —; po 4% za 100 zł. —
po 3% za 100 zł. —— ; po 2% %  z: 100 zł — —; po 1'^ a 100 z ł .  -
Przeznaczone do lo so .: z r  1834 zaldO  zł. — ; z r . 1830 za 100 zł. 133 50 zł. 
z roku 1851 za 100 zł. 107.—. — Losowane obligacye dawnego, długu pań­
stwa po 5% za 100 zł. — — ; po 4V2% za 100 z ł .  ; po 4% za 100 zł
--r .— . Przeznaczone do losowania obligacye dawnego długu państwa w kraju 
uprocento*vane: po 3% za 100 zł. — — ; po 2‘/ 2% za 100 zł. ; po 2% %  
za 100 z ł .  ; po 2% za 100 zi. — po za 100 z ł .  . P r z e ­
znaczone do losowania ojmgacye dawnego długu państwa za granica uprocen-
towane: po >% za 100 z ł  : po 4%  za 100 z ł .  ; po 4*/ za 100 zł.
— — . jB. Krajów ko"Oiinych. O b l ig a c y e  in d e m n i  z a c  y j n e :  Niższej Au- 
stryi po 5% za 1 U ) - 1. —. — ; W egier 72 .— ; Banatu Temeskiego, Kroaeyi i 
Sławonii —. — ; Gulicyi —.— ; Bukowiny —.— ; Siedmiogrodu — .— ; innych 
krajów koronnych 94 .— ; z klauzula losowania w roku 1609 - . —. Lombardo 
weneckiej pożyczki z roku 1850 po 5% za 100 zł. — .

3 .  A k c y e .  Banku narodowego sztuka 8 5 1 — ; instytutu kredytowego 
dla handlu i przemysłu 183.—; niższo-austr. towarzystwa esicomtowego 524 
półn. kulc; Cusar-.a Ferdynand? za 1000 zł. 16*0; towarzystwa kolei żelaznej 
państwa 235.— ; zachód, kolei Cesarzowej Elżbiety po 20o zł. za 100 zł. (50% ) 
wpłaty 103 5 0 ; połuJ.-póln.-niem ieckiej kolei komunik. — .— ; kolei Cisy po 
200 złr. m. k. 10S — ; lomli ,-weneck. kol. żelaz. 92.35; wsch. kolei Cesarza 
Franciszka Józefa 64.— ; - ausir. tow arzystw a żeglugi parowej na Dunaju po 
500 złr. 430 .— ; Lloyda w Tryeście po 500 złr. 235

3 .  L i s t y  z a s t a w n e  Banku naród w mon. kouw .i na 12 miesięcy po 
5% za 100 zł. ; na 6 lat po 5% za 100 zł. -  .—; na 10 lat po 5%
za 100 zł. — -  ; przeinaczone do losowania po 5% za 100 zł. — .— . ;  w w a­
lucie austryackiej: na 12 miesięcy do 5% za 100 zł. — ; przeznaczone do
losowanie po 5% za 100 zł. 7 9 — ; galic. instyt. kred po 4% e a 100 zł. —.— .

tll. L o s y .  Instytutu kredyt, dla handlu i przem ysłu sztuka 93 60,- ' fo- 
w arzestw a żeglugi paiow ej na Dunaju — ,—; pożyczka miasta T ryestu  za 
100 zł. — . ___  ___

.K u rs  w e x ! o w y .  N a d .  m i e s i ą c e :  Amsterdam za 100 holenderskich
florenów 95___ Augsburg za 100 zł. połudn. niemieck. waluty 94.90. Berlin za
100 taiarów — .—. W rocław za 100 talar. — .—. Frankfurt n. M. za 100 zl 
połudn. niemieck. w, luty 95 G^nua za 100 lirów piemonckich —.—, ' Ham­
burg za lOu marko bankc 85 10. Lipsk za 100 ta la r ó w  , L iw urnaza 100
lirów to s itań sk icn  . Londyn za 10 funtów szterl I I I . —. Lugdun za 100
franków —.—. Medyoian za łOO zł. waluty austryack. ll i.ó O , Marsylia za 100
fra.ik. 44.10. Paryż za 100 fr. “ 20. P raga za 100 zł wal. a u s t r .  T ryest
za 100 zł. wal. austr. —. —. W enecya za 100 zł wal. austr. —. — .

N a 31 d n i. B ukareszt _a 100 piastiów  wołoskich — . Konstantyno 
po) za 100 piastrow  tu reck ich— —. \Vcxlowe dyskonto Danku naród. 5% — . 
procent od zaliczek bamcu narodowego na papiery publiczne 5% —. ■ 1

K u r s  z ł o t a .  Dukaty ces. mennicze 5 2 8 , dukaty ces. '-pełnej wagi 
5-24, korony 15.20, półkorony —. — . " ■

Earg giełdy wiśdeńskiej.
Dnia 6. kwietnia.

D łu g  puliltcziiy.
A. P a ń s t w a .  pień. 

W  austr. wal. pi 5% za 100 zł. . . . —. —
Z pożyczki narodow. po 5% za 100 zł. 76.50
Z roiiu 1851, ser. B po o% za 100 „ — —
M etaliki pb 5% za 100 z ł , ..................  72 80

dtio. „ 4 ‘,2% za 100 z ł....................... 64—
Przeznacz, do wyTos. z r .  1834 za 100 zł. — .—

„ 1839 „ 100 B 125___
„ 1854 „ 100 „ 109—

Renty Como po 42 lir. au str....................... 14.75
B. K r a j ó w  k o r o n n y c h

. . /N iższej A u s try i...................................91.—
g "S ( W ę g i e r ................................................78—

g  §  I banatu  Tem eskiego, Kroaeyi i
l I S ław o n ii........................................71.—
® S /  G a l i c y . ............................................ 71 —

[B u k o w in y ................................... .... 70-—
-S .i  /S ied m io g ro d u .......................................70.50
3 = . innych kiajów  koronnych . . . 34 .— 
® ^Z  klauzula losowania w r . 1867 —•—

A k cy e .
Banku nrrodowego sztuka . . . . .  866.— 
insty tu tu  kredytowego dla handlu i

przemysłu po 200 zł, w al. austr . . 186.60

towar 
69—  
76 60

73,— 
64.25 

260—  
125.50 
109.25 

15.—

92---
72.5W

71.50
72—
7C.50
71.—
95—

£68___

186.80

pien.
Niaszo-anstr. tow arzystw a esKomf po 

500 zł. mon. konw. . . . . .  530—
Północnej kolei Cesarza Ferdynanda po

1000 zł. mon. kon............................... 1671 —
Towarzystwa kolei żelaznej państwa po

200 ,1 mon kon* e ty li 500 . . . 236.40
Kolei Cesarzowej Elżbiety po 2l)0 zl.

mon. kon. za 100 zł. (5% ) wpłaty . 105.50
Połud.-półn.-niem ieckiej kolei komuni­

kacyjnej po 200 zł. m. k ...........1 4 9 .-
Kolei Cisy po 200 i h  m. k. po 100 zł.

(50% ) w p ł a t y ......................  105.—
Lomb.-weneckiej kolei żelaznej po 5 .0  

lir. austr czyli 192 zł. m. k  z 76
zł. 48 k r (40% ) w p ł a t y ........ 97—

W scli. kolei Cesarza Franciszka Józefa 
po 200 zł. czyli 500 frank, z 60 zł.
(30% ) wpłaty . . . .  . . . .  65 .—

Austr. tow arz. żeg?, par. po 500 zł. m. k. 445.—
Lloyda austr. w Tryeście po 500 „ „ —.—

Banku naro­
dowego I 

w mon. k o n /

Banku naro­
dowego 

W wal. austr.

Lis/y zastaw ne .
r eletnie po 5 % za 100 zł. 
10 r> ń f Z r ,

| przeznaczono do loso- 
. wania p ) 100 z-. . . 
( na 12 miesięcy 5% za
\ 100 z ł . .....................

przeznaczone do loso­
wań. po 5% za 100 zł.

towar. 

6 3 ;.— 

1672 

231. 60 

106—  

16C—  

105—

97 50

65.50
448—
240—

96—
90.5o

84—

96 60
91.—

84.60

99—  99.50

79.50 80—

;p*en. to” ar
1 ** u. Losy*

Instyt. kredyt, dla handlu i prztn.ysłu
po 100 zł. waluty austr. za sztukę 9 5 .— 95.50

Tow arz. żeglugi parowej na Dunaju po
1 100 zł. ir.on. kon,  ......................10*—  108—

rż.lerliazegc 40 zł. m. k .....................  73 — 73.50
Salina 40 „ „ . . . . .  37 50 38—
Palfiego 40 „ . . o*.za a t.7 5
Claregc 46 |  „ . . . .  37—  37 50
St. Genois 4o „ ........................  35.— 35.50
W indiscngratza sO „ „ ....................  22.— 22.50
W aldsteina 20 „ „ . . . .  24. — 24.60
Keglevicna 10 B ’ „ .....................15- - 15.50

1 N a  3 m fesl—ce.*
A ugsburg za 100 zł. połud.-niem ieckiej

waluty 5% ........................................94—  94 10
F iankfurt 1. M., za 100 zł. połudn.-

niemieckiej w a l u t y ............................ 9 4 .— 14.20
Hamburg za 100 marko banko 2’/*% . 83.70 83.90
Londyn za 100 funtów sz icrl. 3% . . 110 30 110.40
Paryż, za 100 franków 3% , . . . 44—  44 10
. :  c i i  > 7 j !  ■■.' i l i  n i i r j i i i u

Kurs zło ta , oitsts.ifl ,
: pien, towa”.

Dukaty ces. mennicze 5 zł. 21 cen. 5 zł. ł?  cen.
K o r o n a ............................ 15 „ 10. ,, 15 B 12 „
N H poleondcr..................... 8 „ 88 n 8 ,  JO „
Rosyjski im peryał . - 8 „Wj 98 8 „ 59 „

K S O I I 1 K
Zjechało do Lwowa znane w Europie towarzystwo 6 śpiewaków tyrol­

skich i w yprawi w cięgu przyszłego tygodnia kilka koncertów.

(P ożar.) W  D o l n i e  w obwodzie stanisławowskim, zgorzał na dniu Igo 
h. m. wieczorem cały folwark dw orski z wyjątkiem su sza rn i, jednej stodoły i 
k u źn i, powiększyła zaś to nieszczęście jeszcze stra ta  dwóch lu d z i, urlopniha 
Jacka O. i parobka Pawła T ., którzy zginęli przy ratowaniu pod gruzami stajni. 
Prócz tego spalił się także znaczny zapas zboża , kilkanaście sztuk bydła i 
nieco drobiu. Ogólną stra tę  obliczają nu 6UuO złotych. W łaściw a przyczyna po­
żaru  niewiadoma jeszcze.

(Olbrzymie procesa.) Przed sądem m iej.kim  w B erlinie toczyły się nie­
dawno dwa prucesa pieniężne, jeden o 3, a drugi o 1 gro iz srebrny, i w obu- 
dwu sprawach musiał oskarżyciel dla odebrania swej należytości żądać exekucyi 
sądowej.

(A krszerka, jakich mało.) Za osobliwość zapisuje gazeta pruska pewną 
kobietę wRottingen, co ma 85 lat, je s t matką 23 dzieci a 53 wnucząt i praw nu- 

ząt. Z profesyi akuszerka, odebrała w ciągu 53 lat zawodu sw egj 7.928 dzieci, 
% nich 4132 chłopców. Dotąd jeszcze je s t czerstw ą i silną.

,,jtU’(!l*0fl
*; - n u a  To ...o-is 1 .Ti  . l a e i s s <>>.*-

(W olność zbierania drogich kamieni w Sybery* ) W edług rozporządzenia 
głuszonego w seni :Lim dzienniku dozwolono wszystkim mieszkańcom w 5y- 

beryi i w  okolicach Amura znieiuć na każdym miejscu 'drogie kamienie i 
wszelki kruszec b iz  obowiązku opłacania za tc taxy osobnej.

(Osobliwość bibliograficzna,) Z Detmold donoszą pod dniem 27go marca, 
że w jednym z starych klasztorów w W esttalii znalazł temi dniami przełożony 
klasztoru podczas restauracyi kilku pokojów rękopism  V"leja P a te rk u la , za ­
tracany przy końcu 16go Pulecia.

' Dodatek tygodniowy Nr. 14.
p rzy  d zis ie jsze j G azecie zaw iera :

1) G a l i c y j s k a  k a s a  o s z c z ę d n o ś c i .  : Zamknięcie rachunku galicyjskiej 
kasy oszczędno ci w piętnastym roku istnienia 1858.

Głos Jaśnie Wielmożnego Nadkurutoru Kazimierza hrabi Krasickiego na 
zagajenie posiedzenia. — W yjątek ze sprawozdania dyrekcyi 

8) B u d ż e t  m i a s t a  L w o w a  na rok administracyjny 1859. Prelim inarz lwow­
skich dóbr miejskich na rok admini itracyjny 1859 

3) Z u p y  s o l n e  w G a l i c y ?  i  n a  B u k o w i n i e .  W ywar i przeaaz soli 
■ w lutym 1859 i 1856. f

Głów ny R e d a k to r  M i  S s r s e n i a w a  S a r f y n i . Z  c.  k. galic« drukarni rzudowej.


